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KRÓLOWI WIEKÓW NIEŚMIERTELNEMU CZEŚĆ 1 CHWAŁA HA W IEKI WIEKOWI

fiiedziela il Rdwentu.

Ewangelia ś\v. Mateusza, rozdział U, wiersz 2 10.

W on czas Jan, usłyszawszy w wiezieniu dzieła 
Chrystusowe, posławszy dwu z uczniów swoich, rzekł 
mu: Tyś jest, który masz przyjść, czyli inszego cze­
kamy? A odpowiadając Jezus, rzekł im: Szedłszy, 
odnieście Jimowi, coście słyszeli i widzieli. Ślepi wi­
dzą, chromi chodzą, trędowaci bywają oczyszczeni, 
głusi słyszą, umarli zmartwychwstają, ubogim Ewan­
gelie opowiadają, a błogosławiony jest, który się ze 
mnie nie zgorszy. A gdy oni odeszli, począł Jezus 
mówić do rzeszy o Janie: Coście wyszli na puszcze 
Widzieć? Trzcinę chwiejącą się od w iatru? Ale coście wyszli 
widzieć? Człorwieka w miękkie saaty obleczonego? 
Oto, którzy w miękkie szaty sie obłóezą, w domach 
Jcrólewskich są. Ale coście wyszli widzieć? Proroka? 
Zaiste powiadam wam, i więcej niż Proroka: Bo ten 
jest, o którym napisano: Oto ja posyłam anioła mego 
przed obliczem twoim, który zgotuje drogę twą przed 
tobą!

Chwiejące się trzciny.

Przyglądając się dokoła postępowania 
większości ludzi —  spostrzegamy smutny 
objaw, że maiło wśród nas jest jednostek o wy­
robionych i ustalonych poglądach, że znaczna 
część to chwiejące się trzciny ideowe: jak wiatr 
powieje, tak się przewin laią, brak im sil lub od­
wagi do oparcia się podmuchom wiatru.

Oni są zawsze wyznawcami tych zasad, 
które w chwili bieżącej są najbardziej głośne, 
oni zawsze idą prądem, .choćby ten najświeższy 
prad był znpełnie przeciwny poglądom, do ja­
kich przyznawali się tydzień temu.

Smutny to jest objaw i szkodliwy dla społe­
czeństwa, gdyż ułatwiający różnym bezczelnym 
krzvkaczom i awanturnikom przewodzenie 
chwilami nawet nad całym narodem, wbrew je­
go istotnym interesom.

Jakżeby inaczej w Polsce rozwijały się 
sprawy publiczne, jakżeby innym, prostszym to­
rem biegi rosziwój wypadków w chwili obecnej.

gdyby więcej było osób u ugruntowanych wy­
raźnie zasadach! A tak, rządzi klika, jak chce, 
a ogół, szeroki ogół, choć niezadowolony jest z 
tego, choć przeciw temu mniej lub więcej gło­
śno sarka, nie rnoeż się zdobyć jednak na moc­
ne, stanowcze sprzeciwienie się wodzenia go po 
manowcach.

— Co robić wobec iego przykrego objawu?
Dwa mogą być wskazania: na dziś i na 

przyszłość, dalszą nawet przyszłość.
Na dziś — to przedewszystkiem dawać sa­

memu przykład odwagi i stałości przekonań. 
Jeżeli zaś czujemy w sobie brak sił ku temu, to 
pracujmy i zabiegajmy koło pokrzepienia we- 

j wnętrznego, by przestać być chwiejącą się 
trzciną czyli jednostką, z którą się nikt powa­
żnie nie liczy, często lekceważy, bo tylko sta­
łość i wyrazistość przekonań i wyznawanych 
zasad może obudzić głębszy szacunek. Obok 
zaś pracy nad sobą, obowiązani jesteśmy do ta­
kiej samej zabiegliwości koło umocnienia prze­
konaniowego naszych bliźnich, a przedewszyst­
kiem swego najbliższego otoczenia.

Co do przyszłości — to wszystko zależy od 
rodziców i wychowawców. Tu wychowanie na­
leżyte młodego pokolenia jest tym środkiem 
najskuteczniejszym, który jedynie w sposób 
stanowczy doprowadzić może do celu.

Ojcowie i matki — jeżeli sami odczuwacie 
smutne następstwa chwiejności zasad, jeżeli sa­
mi siebie zmienić pod tym względem częściowo 
już tylko możecie — t— to nie żałujcie zabiegów 
i starań przy wychowaniu swych dzieci, by w 
nich rozwinąć i ustalić charaktery uczciwe, wy­
raźne, mocne, by choć przyszłe pokolenie 
uchronić od tego nieszczęścia zamętu, w jakiem 
my dziś jeszcze żyjemy!
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Kronika parafialna.
Rekolekcje Niewiast.

Pod przewodnictwem O. SmodJibowskiego T. J. od­
były się w kościele naszym od 23—28 listopada reko­
lekcje. Udział niewiast był bardzo liczny. Dałby Bóg, 
aby rekolekcje tc przyniosły pion jak najobfitszy w 
parafji naszej.

Uczestniczki pragną na tern miejscu wyrazić Prze­
wielebnemu O. SmodKborwskiemu serdeczne podzięko­
wanie.

Konferencja Pań św. Wincentego a Paulo.

W środę, 26-go listopada odbyło się o godz. 5-tej 
po południu plenarne zebranie roczne Pań św. Wincen­
tego a Paulo przy niezbyt licznym udziale członków. 
Rano o godz. 9 odbyła się msza św., w czasie której 
panie przystępowały do Komunji św.

Zebranie zagaił ks. dyrektor Rucitiski przemówie­
niem na temat: „że miłość bliźniego ma się koniecznie 
wzorować na miłości, jaka umiłował Pan Jezus ludzi“. 
Nastąpił zwykły porządek obrad, na który składały się 
przedewszystkiem sprawozdania roczne pań -sekretarki 
i skarbniczki. Sprawozdania podaje się osobno. O go­
dzinie 6 zakończył ks. dyrektor zebranie modlitwą.

Sprawozdanie za rok 1919.

Konferencję Najsłodszego Serem .Jezusowe®) za­
łożono w roku 1901. Członk >w liczy 240. Pań czyn­
nych 18, włącznie Przewielebnej Siostry Przełożonej 
Elżbietanek. Pań dawkujących 240.

Zebrania odbywają się co tydzień w poniedziałek
o godz. 5-tej. Zebrań pań czynnych było 43, a zebra­
nie walne odbvło się 5 grudnia.

Zmarły dwie panie z Towarzystwa: pani Nieiań- 
czykowa i pani Górna. Mszy św. za ich dusze i za

23 Ks. Msgr. Dr. Stanisław Dutkiewicz
Profesor Seminarjum duchownego w Tarnowie.

Podróż do Ziemi świętej.
Tak przypatrując się kamienicom ulicy Galaty 

z wystawami sklepowemi, ajencjami kompanii okrę­
towych, z kawiarniami, oraz rozglądając się po tłu­
mach ludzi, snujących się po trotuarze, doszedłem do 
innej dzielnicy. Zwie się ona Top-Hane t. j. dom ka­
nonów, a jest położoną nad samym brzegiem Bos­
foru. Sama już nazwa tłomaczy znaczenie tej 
dzielnicy. Tu mieści się arsenał artylerii osmańskie­
go wojska lądowego. Tu też mieści się najwyż­
szy zarząd artyierji. Obok znajdują się kasarnie 
wojskowe. Wzrok mój padł na żołnierzy, stoją­
cych na straży przed kasarnią. Pozdrawiają 
przechodzących właśnie oficerów, wykrzykując 
na cale gardło słowa jakieś dla mnie nierozumia- 
le. Prawdopodobnie były to słowa nakazujące 
baczność wobec przechodzących wyższych wojs­
kowych. Muszę to wyznać, że żołnierze tutejsi 
nie zwracają niczem na siebie uwagi. Twarze 
ich jakieś podstarzałe, pomięte, nie świadczą, że 
to ludzie w sile wieku. Nadto wyczytać można 
z wyrazu ich twarzy, zdradzającego pewną bez­
myślność, że w ich głowach snują się nie poważ­
ne i poczciwe, ale pospolite i nizkie myśli. To

dusze zmarłych ubogich odbyły się 3. Rekolekcje trzy­
dniowe dla Konfenetencji Pań Miłosierdzia trwały od 
24—28 marca. Panie miały pod swoją opieka biednyck 
radzta 90. Na stałej opiece 46 a 44 przejściowo. Od­
wiedziły je osobiście 1041 razy.

Gotówką rozdano biednym 2708 marek. Biletów 
50 fen. na chleb 2557. Na ubrania do I-szej Komunji 
św. rozdano 459,75 mk. Dwoje dzieci ubrały osoby 
miłosierne całkowicie swoim kosztem. Rozdano 127 
sztuk bielizny, ciepłej odzieży i 3 poduszki dla niemo­
wląt. Oprócz tego 5 par trzewików z zapasów zeszło­
rocznych, 20 sztuk odzieży i około 50 rodzin otrzymało 
odzież i bieliznę przysłaną z Ameryki. Jedna osoba 
odebrała za staraniem jednej z pań odzież z magjstratu. 
Rozdano 70 koszy drzewa, ofiarowanych Konferencji 
dla biednych.

Ostatnie Sakraanenta św. przyjęło 6 osób za przy­
czynieniem się pań. Do Sakramentu bierzmowania 
przygotowano jedną osobę. Do chrztu trzymały panie 
53 dzieci w zakładzie położniczym, dokąd kilka pań co 
tydzień chodzi, dla braku chrzestnych.

Konferencja utrzymuje częścią swoim kosztem 9 
sierót w zakładach. Staruszkę w zakładzie dla starców 
kosztem 70 mk. miesięcznie. Postarano się, że do tej 
sumy magistrat dopłaca 24 mk. Wysłano swoim kosz­
tem chore dziecko do zakładu dla dzieci skrofulicznych 
w Inowrocławiu i wystarano się o wysłanie 5 dzieci do 
Stacji Sanitarnej w Kobelnicy i kilku dzieci na wakacje.

Siostrom Elżbietankom ofiarowano 500 mk. na 
ochronkę naszej parafii. Działowi Panien 100 mk. i na 
aparaty kościelne dla zniszczonych kościołów 100 mk., 
Radzie Wyższej 10 mk. i Towarzystwu „Caritas" 10 mk.

Jak w ubiegłych latach, tak i w tym roku zajmo­
wały się panie wydawaniem obiadów w kuchni Arcybi­
skupiego komitetu ratunkowego dla miasta Poznania i w 
kuchniach założonych przejściowo dla wojska. W tza-

zupełnie naturalne. „Każda dusza, pisze Mickie­
wicz, musi być czemkolwlek poruszoną; jeśli nią ' 
nie ruszają wielkie rzeczy —  to się ruszać będzie 
w nizkości i podłości".

Nie widzę w postawie tutejszych żołnierzy 
miny żołnierskiej. Przytem ich ruchy są jakieś 
ciężkie i ospałe. Jakaż to różnica ogromna mie­
dzy wojskiem tureckiem a bułgarskiem: Tamci 
pod każdym względem przewyższają tutejszą 
milicję.

Idąc dalej ku brzegowi Bosforu widzę war­
sztaty artylerii. Na podwórzu leżą całymi szerega­
mi kanony, podnoszące cokolwiek urok tureckiej 
potęgi.

Rozglądając się dalej po tej dzielnicy, spostrze­
gam że tutejsza siła zbrojna zawarła pakt z siłą 
duchowną. Dowodem tego dwa meczety, nieopo­
dal się wznoszące. Jeden zwie się meczetem 
Malnnuda. Zbudowany on jest w stylu moderni­
stycznym. Wnętrze jego jest ozdobione arty­
stycznie. Na zewnątrz dodają mu uroku i powagi 
dwa smukłe minarety. Drugi meczet, godny uwa­
gi, nosi nazwę Al’ego Paszy. Jest to piękny dom 
modlitwy. Szpeci go trochę kopuła nieco za ciężka, 
tak, że zdaje się swym ciężarem go przygniatać. 
Zdobi meczet tylko jeden minaret. Na dziedzińcu 
meczetu znajduje się grobowiec Al’ego dzielnego 
ongi komendanta floty.

(Cląjc dalszy nastąpi.)
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sie zamknięcia kuchni komitetu kupowano biednym 
«bi*dy z kuchni magistrackiej i to chorym i bardzo 
hlednym. Na gwiazdkę i w miejsce święconego odebrali 
ubodzy gotówką 459,75 mk. i strucle wartości 365 mk., 

kilka pań ofiarowało przeszło pół centnara mąki i -0 
funtów cukru. Pewną chorą kobietę naktoniono do 
prawnego obrania opiekuna dla swe] dziesięcioletnie) 
eórki Po śmierci matki oddano dziecko do zakładu 
wychowawczego w Bruczkowie. Rozdawano rodzinom 
z dziećmi 12 egzemplarzy „Przewodnika . Opłacano 
trzem ubogim chorym uprzątanie mieszkanie i pranie. 
Artykuły spożywcze dla ciężko chorych, jak masło, 
wtięso, wino, jaja i cukier kupowały paime same 1 zano­
siły chorym. Wyszukano dla 4 biednych korzystne 
miejsca pracy, postarano się dla jednej osoby o rentę 
na starość, dla kilku osób o renty wojenne i wsparcia 
magistrackie. Na szkolne i książki dla dzieci w wyż­
szych szkołach rozdano 110 mk. Z powodu drożyzny 
wodwyższono ubogim wsparcie miesięczne z  5 mk. na 
i  trik. i 7 10 mk. na 12 mk i ilość biletów tygodniowych

ma chleb. .
(Dokończenie nastąpi)

Stowarzyszenie Młodzieży Żeńskiej 
pod opieka Matki Boskiej Anielskiej.

Sprawozdanie.

Żebranie nasze odbyło się 23 listopada b. r. o godz.
4 i pól na salce parafialnej. Zagaiła je przewodnie -ą- 
oa pochwaleniem Pana Boga i hasłem ..^P^awle śluz
i wezwała wszystkie stowarzyszone do odśpiewania 
nieśni: „Nie opuszczaj nas“. Po przeczytaniu porz^lKU 
obrad i sprawozdania z ostatniego zebrania przyjęi 
nowych członków i przedstawiona kandydatki, n - 
stępnie wygłosiił nam ks. wicepatron wykład: „ 
miach plebiscytowych. Nastąpiły potem deklamatj , 
przeplatane śpiewem chórowym. Wykonano następują­
ce śpiewy: Śpiew, haski dar; Gdy ludzkość do boiu 
i  Hejże siostry z wspólnej czary. Deklamowały: dru­
hna Ulabusówna „Dawne liasło“, druhna Hau mów na 
„Jadwiga", druhna Baranowska „Młodość", ZytKowia- 
kówna „Matka Polka", Nowakówna „Ladaco". Przewo­
dnicząca podziękowała w krótkich słowach śpiewaczkom
i deklamatorkoin. Następnie przeczytała druhna Uu- 
palska z czasopisma „Stowarzyszenie" artykuł „u 
współpracy członków zarządu". W  komunikatach za­
rządu przeczytał nam ks. wicepatron ustawy zarządu 
okręgowego, które wszystkie druhny przyjęły i zarazem 
zobowiązały się do wypełnienia takowych. Potem za­
powiedział nam ks. wicepatron, iż 1) w sobotę, dnia
5 rudni a odbędzie się spowiedź, a w niedzielę rapo o go­
dzinie 9 Msza św. i wspólna Koniunja św. w intencji 
naszego patrona; 2) wieczornica rodzicielska dla Jeżyc 
•odbędzie się 16 grudnia, b. r. na sali ogrodu zoologicz­
nego o godz. 7 wieczorem; 3) druhny, które ukończą 
rok IR mogą tiadal do stowarzyszenia należeć, lecz nic 
jako członkowie czynni, tylko jako wspierający. Ubo- 
więzuje ich składka miesięczna 1,50 mk., w razie nie­
możliwości płacenia zwalnia się członków gorliwycn z 
tej składki; 4 zastępowe mają się starać o jak najwięK- 
*zą ilość członków, wspierających, którzyny 
roczna składkę przynajmniej 20 mk. Z tych pieniędzy 
dostanie okręg poznański */« a kasa nasza /*; o) urzę­
dowe święto wszystkich stowarzyszeń mioOziezy żeń­
skiej będzie prawdopodobnie w maju, w dniu Mam 
skiej Królowej Korony Polskiej.

W  wolnych głosach przemawiała druhna - *

^ ^ z a ł a t w i e n i u  skrzynki zapytań i wspóinym od; 
śpiewainu pieśni: „Wszystkie nasze d z i e n n e ^  
soiwowała przewodnicząca zebranie ^hw alcn lem  l a. 
Boga i hasłem „Sprawie .służ", na które wszystkie od 
powiedziały głośno: „Służyć chcę .

Porządek nabożeństwa w bieżącym tygodniu.
Niedziela II Adweatu 7 grudniu U l*.

Msze święte:
o godzinie 6: ks. Gałdyńskl. 
o godzinie 7: uroczysta msza przed ołtarzem 

Matki Boskiej „Ri.rate* : ks. Drygas. 
o godzinie 8: ks. Prof. Kosznlk. 
o godzinie 9: ks. prob. Kuciński, 
o godz. 9*A: msza św. i kazanie dla wojska. 

Aspersja i procesja o godzinie 105/i: ks. Piotrowski. 
Kazanie I po procesji: ks. Gałdyński.
Suma po kazaniu: ks. Piotrowski.
Nieszpory niedzielne 1 nabożeństwo różańcowe: ks 

Gałdyński.
Kazanie II: ks. Piotrowski.

Nabożeństw® wśród tygodnia: 
o godzinie 6%: ks. Gałdyńskl. 
o godzinie 7'/«: Roraty przed ołtarzem Matki 

Boskiej: ks. Piotrowski.
o godzinie 8: ks. Prob. Ruciński. 
o godzinie 9: ks. Drygas.

Tydzień: kis. Gałdyński, jego zast. ks. Piotrowski.

Godzinki do Nlepokal. Poczęcia Najśw. Marli Panny.

W niedzielę i święta przez czas Adwentu o godz.
6-te) na mszyśw . śpiewanie Go d z in e k .________ ___

Uroczystość Niepokalanego Poczęcia Najśw. Mar|l Panny.

Msze święte:
o godzinie 6: ks. Drygas.
o godzinie 7: uroczysta msza przed ołtarzem 

Matki Boskiej: ks. Likowski.
o godzinie 8: ks. Prof. Koszwik. 
a godzinie 9: ks. prob. Ruciński
o godz. 9%: msza św. i kazanie dla wojska. 

Aspersja i procesja o godzinie 10*/*: ks. Gałdyński. 
Kazanie I po procesji: ks. Drygas.
Suma po kazaniu: ks. Gałdyńskl.
Nieszpory niedzielne i nabożeństwo różańcowe: ks. 

Gałdyński.
Kazanie II po nieszporach: ks. prob. Kuciński.

Różanjec i Bractwa.
Różaniec Młodzieńców.

W niedzielę, 1 giudnia po skoftczonem nabożeń­
stwie po południowem zmiana tajemnic Żywego Ró­
żańca Młodzieńców.

Adorować będzie w czasie wystawienia Naiswitt- 
szego Sakramentu Róża 17 i IX-

Trzeci Zakon.

W poniedziałek 8-go grudnia po mszy o godzinie
6 otrzymają Bracia i Siostry lii Zakonu absolucie ge­

neralną.________ ;___________ —  --- ----------

Żywy Różaniec Panien.

1) Dnia 8-go grudnia przypada wspólna Komunia św. 
Wobec tego wzywa się panny różańcowe, aby wszyst­
kie przystąpiły do spowiedzi św już w sobotę 6 gru­
dnia Msza św. za członków Żywego Różańca odbę­
dzie sie w poniedziałek 8 grudnia o godzinie 9.

2) Dnia 14 grudnia przypada ostatnie tegoroczne 
zebranie na którem panny zelatorki oddadzą swe ksią­
żeczki do rewizji na ręce swej opiekunki.

3) Jeszcze przeszło 400 panien nie zapłaciło ani 
jednej składki kwartalnej wi kasie pogrzebowej. Z 
dniem 31 b. m. grozi im skreślenie z księgi członków 
kasy, o ile przedtem z składki się nie uiszczą. _______

Bractwo Wstrzemięźliwości.

W niedziele, 7 b. m. będzie kasa pogrzebowa 
otwarta‘ na salce parafialnej zaraz po sumie.

Żywy
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Bjisclęcrwa jtzus.
W niedzielę, 7 trudnią o godzinte 3 »o południu, 

/eteranie dziewcząt w ochronce.
W  czwartek 11 grudnia <j jadanie 6 po południu 

zebranie chłopców w ochronce.
W  czwartek 11 grudnia o godzinie 6 zebranie ze- 

ItttorAw i zelatorek w ochronce.
Nabożeństwo dla chłopców I dziewcząt odbędzie 

eie w poniedziałek 8-go (ti. w święto Niepokalanego Po­
częcia) w kościnle. Po nieszporach będzie kazanie. 
Wszystkie dzieci winny przybyć już na godzinę 3 i po­
zostać do końca nabożeństwa.

491. Augustyn Jomscher, urzędnik kolejowy, km. H . 
493. Marcin Nowicki, dozórca, mul 27. 11.
495. Alfred Lewandowski, dziecko, nm. 22. 11.

1*

Towarzystwa parafjalne.

Stowarzyszenie Pracownic paraiji jeżyckiej.

1) Dnia 7-go grudnia, w niedzielę, o godzinie 4Vs 
odbędzie się zebranie plenarne w ochronce, połączone 
/. obrazami świetlanymi.

2) Dnia 8 grudnia urządzamy wieczorem o godz. 
7-eJ na sali „Wiła Flora" wieczornicę z śpiewami, mo­
nologiem i przedstawieniem teatralnem sztuki zajmują­
cej I wesołej pod tytułem „Los sieroty". Dochód prze­
znaczony na Dom Związku Stowarzyszeń Kobiet Pra­
cujących. 0  liczny udział szanownych parafian upra­
sza Zarząd.

Kalendarz tygodniowy.
7 grudnia — Niedziela 11 Adwentu. Ambrożu##,

biskupa i doktora Kościoła.
8 grunuma ~  Poniedziałek — Niepokalane Pocię­

cie Najświętszej Marii Panny.
9 grudnia — Wtorek — Eucharjusza, biskupa. —> 

Leokadji, męczennicy. — Walerji, męczennicy.
10 grudnia - Środa — Melchjadesa, biskupa. 

Julji, męczennicy. Przeniesienie Domku Lorcla#- 
skiego.

11 grudnia — Czwartek Damazego, biskupa. 
Barabasza, męczennika.

12 grudnia •— Piątek — Abstynencjo. — $yneajn- 
sza, męczennika. — Adelajdy, wdowy.

13 grudnia Sobota — Lucia, męczennicy. —. 
Odylji, ksieni.

Stowarzyszenie Młodzieży Żeńskiej 
pod opieką Matki Boskiej Anielskiej.

Do wiadomość?.
1. W poniedziałek 8-go grudnia t. j. w Niepoka­

lane Poczęcie zbierać będzie Konferencja męska $■*(. 
Wincentego i  Paulo przed kościołem składkę na bied­
nych. Składkę tę poleca się Szanownym Parafianom.

2. Opłatki wigilijne roznosi kościelny po parafii. 
Ze względu na brak mąki otrzyma każda rodzima iylke 
po jednym opłatku., Uprasza się odpowiednio do dr*-

Pierwszą wieczornice rodzicielska urządzamy 16-go p.0* ^ '5 ° płat,W: ,
grudnia o godz. 7-ej wieczorem na sali ogrodu eooIo- t  ,■ . , , . ,ara- Ji».rae zupełnie nie
.orir'Tnf.<rrt Ucł korzystali z otwarcia popołudniowego kościoła naszeg«

oraz odmawianego o godzinie 4-ej Różańca, przeto ko­
ściół nasz będzie od wtorku 9-go grudnia po południu 
znowu zamknięty.̂ ___________

Sprawozdanie miesięczne biblioteki im. Ii. Sienkiewicza 
Poznań-Jeżyce, ul. Dąbrowskiego 35-37.

W miesiącu listopadzie wypożyczono książek ogó­
łem 2847, mianowicie: 266 książek religijnych, 48 ksią­
żek przyrodniczych, 100 książek z literatury, 107 ksią­
żek z geografji, 158 książek z historii, 48 książek z nauk 
stosowanych, 39 książek z poezyj, 1493 książek treści 
belletrystycznej i 588 książek z literatury dziecięcej.

Z księgozbioru korzysta obecnie 343 osób doro­
słych i 262 dzieci — razem 605 czytelników.

Dary w książkach złożyły następujące osoby:
Maiewicz C z e s ła w '........................2 książki,
Sobkowiak L e o n ............................ 1 książkę,
Jakubowski C z e s ła w ................... 1 książkę,
Rajewski M a r ja n ............................ 1 książkę,
Majewicz H enryk ............................ 1 książkę,
Poszepczyńska ................................. 2 książki
Razem wpłynęło z  darówt . . .  8 książek.
Od 1 grudnia’ począwszy biblioteka otwartą jesl 

dla dorosłych w niedziele od 12— 1 iw południe, wtorli
i piątki od 6—8 po południu,

dla dzieci: w poniedziałki i czwartki od 4- 6 pe 
południu. 1

Łaskawym ofiarodawcom składamy na tej drodze 
nasze podziękowanie.

Za Komitet Oświatowy.
Iza Martinkówna, bibljoterka.

gicznego., Celem wieczornicy iest zapoznanie Szan. 
Rodziców, Pracodawców, Nauczycielstwo polskie oraz 
wszystkich Przyjaciół młodzieży tutajszej parafji, a 
także Jeżyckiej młodzieży żeńskiej, dotąd niezorganizo- 
■wanej, z naseą pracą w Stowarzyszeniu jeżyckiem, z 
jego zadaniami i znaczeniem.

Na program składa się w 1 części wykład z dysku­
sją, sztuka sceniczna „Św. Filomena", w 2 części popisy 
naszych druhen.

Młodzież zorganizowana będzie wdzięczna tym 
szanownym parafianom, którzy swem łaskawem przy­
byciem okażą jej swą życzliwość i zainteresowanie.

Z ksiąg kościelnych.

a) Chrzty:
W czasie od 23 do 30 listopada 1919 r. ochrzcono 

w kościele naszym 22 dzieci tj. od I. 1085 do 1106.

b) Śluby:
W czasie od 23 do 30 listopada 1919 r. zawarto w 

kościele naszym ślubów 3 tj. od 1. <252 do 254.

c) Zgony:
484. Mar ja z Welańskich Potrykowska, wdowa, u. 25.11.
485. Edmund Śniatała, dziecko, um. 23. 11.
486. Marjan Rozmiarek, dziecko, ltm. 24' 11.
487. Marjan Przyjemskd, dziecko, um. 26. 11.
488. Antonina z Marszałków Mizera, zamężna, u. 26. 11.
489. Antonina Gierkówna, bez zawodu, um. 26. 11.
490. Agnidszkai z Pflaumów' Kaźmierczakowa, pobiera 

rentę, um. 26. 11.

WIADOMOŚCI wychodzą w piątek po połud. — OTRZYMA je każdy parafjanln w ajencji. — OPLATA lOfen. zanumerpojedyńczy.

MIEJSCA, gdzie odebrać można WIADOMOŚCI: Ul. Cegłowa 47 p. Matclski. — U!. Dąbrowskiego 54 p. Chmie 
lewski. — Ul. Dąbrowskiego 82 p. Tomczak — Ul. Jeżycka 17 p. Wojciechowski. — Ul. Kościelna 3 p. Dąbkiewicz — 
Ol. Kościelna 4 u pana Kościelnego. — Ul. Polna 4 p. Dziamskl. — Ul. Poznańska 18 p. Krzytniński — Ul. Slowac- 
Mego 34 p. Olsztyński. — Ul. Staszyca 26 p. Bykowski. — Ul Św. Wawrzyńca 16 p. Seifert. — Ul. Piotra Wawrzy­

niaka 13 p. Juszkiewicz. — Ul. Wysoka 3 p. Żytkowiak. — Ul Wysoka l i p .  Nowak.
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